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Środa. 
Dnia 9 (21) Listopada.— 1855 roku. 


Jutro przypada dzień Śtej CEcrLn, Patronki muzyki, 
Na tę uroczystość, Zany z licznych już utworów mu. 
zycznych wszelkiego rodzaju Dyrektor Stefani, napi. 
sał dla Kościoła XX. Karmelitów na Krakowskiem- 
Przedmieściu, Mszę nowego układa. Jest to 14te dzieło 
wokalno-organowe, a śte z kolei wokalno-orkiestrowe. 


Z Petersburga, 31 Października (12 Listopada JĄ 
_RESKRYPT CESARSKI, 
Wydany do Głównozarządzsjącego Drogaini Komu- 
nikacji i Badowlami publiczaemi Jenerał-Adjataota, 
Jenerała Piechoty Hrabiego Piotra syna Andrzeja Klein- 


f. michel. 


| 


Hrabio Piotrze synu Andrzeja! Czyniąc zadość proś- 
bie waszej i uwalniając was, stosownie do życzenia wa- 
szego, z powoda osłabionego zdrowia, od Zarządu Dro- 
gami Komunikacji i Budowłami Pablicznemi, wynu- 
rżam wem przytem z szczególnem zadowoleniem Mosg 
serdeczną wdzięczność za dłogoletnią i pożyteczną służ- 
bę waszę, iza tę niezmordowanie czynną gorliwość, 

-g jaką ciągle wypełaialiście wszystkie wkładane na was 
obowiązki. Wzoiesione pod przewodnictwem waszem, 
podczas Zarządu powierzonym wam wydziałem, według 
wskazań niewygasłej i wiecznej pamięci godnego Ro- 
dzica MEGO, CESARZA MIKOŁAJĄ PAWŁOWICZA, stały most 

-må Netwie, droga żelazna Nikołajeweka, szosse na zna- 


€zoej przestrzeni w różnych kieruokach, telegrafy sle- 
. ktro-magnetyczne i wiele ianych uiemniej ważuych 


robót, pozostaną wieczuemi pomnikami prac waszych. 
Pozostawiając was w godności MEGo Jenerał-Adjutan- 
ta i Członka Rady Państwa, spodziewam się, że i na 
tem polu ok a „pie przestaniecie być, jak i dotych- 
czes, pożyteczn ara i Ojczyznie. Pozostaję ku wam 
na zawsze przychylnym. 

5 Na arydipłe Własną JEGO CRsanskny 

Mości ręką napisaoo: 
A »ALEXANDER.” 

w Nikołajewie, 15go Października 1855 r. 
p APEE iE EN 


wa Wiadomości z Krymu. 

Na Kcymskim pół-wyspie, do dzisiejszego rana, 30 
Października (11 Listopada), nieprzyjaciel ciągle był 
bezczyonym, a w miejscach, na których jest rozloko- 
wavy, nie dostrzeżono żadnych szczególnych poruszeń. 
(Inwalid Ruski.) i 


S 
'NATJAŚNIEJSZÝ PAN, ze względu va niezadowała. 
jący stań urodzajów w roku bieżącym, rozkazać raczył; 
"zabronić zupełaie wywozu wszelkiego rodzaju zboża pa 


ta przestrzeni Furopejskich granic Cesarstwa, tą. 


| 


ja 


"dzież z Królestwa Polskiego, z wyłączeniem jedynie 
` pozenicy, która ma być dozwoloną do wywozu przez 
„ wszystkie punkta celae kraju tutejszego. 

'R»da Admipistracyjna Królestwa, postanowiła ; 
Zwsiów Woli i Czystego pod Warszawą położonych, 
JT w posiadania Sukcessorów Biornackich będących, 
„ma być zajęta na rozprzestrzenienie smętarza grzebal. 


WARSZAWSKI 


JE 309, 


RO 
Jatro, Śtej Cecylji P. M. - 


nego Prawosławnego w Woi, część granta, w ilości 
dziesiatia T sażeni kwadratowych 200. Zajęcie to Da 
użytek publiczny, przywiedzione być ma do skutku po- 
se prawa o wywłaszczeniu z daty */rs Czerwca 1852 
roku. 

Rada Administracyjna, zatwierdziła zapisy: 1) dla 
Szpitale DZIECIĄTKA JEZUS w Warszawie. i 2) dla 
Szpitala Śgo MIKOŁAJA w Busku, po rsr. 450, przez 
Fortonata Rzewuskiego uczynione. 

Kurator Okręgu Naukowego Warszawskiego. Z ia- 
pisu X, Stanisława Karnkowskiego Arcy-Biskupa Gnie- 
źnieńskiego, zawakowało 3 stypeudja po rs. 90 rocznie, 
do których stosownie do ordynacji tego zapisu ma pier. 
wszeństwo: 1) Młodzież urodzona w Królestwie z jego 
familji; 2) Młodzież używająca tegoż samego herbu; 3) 
Młodzież inoej familji szlacheckiej ubogiej starsza 
w wieku, acelująca w naukach; 4) Młodzież take, któ- 
rej rodzice lub krewni przyłożyli się do powiększenia 
dochodów konwikto. Skutkiem więc tego, Kurator O- 
kręgu Naukowego Warszawskiego, wzywa osoby inte- 
resowane, aby najpóźniej w ciągu jednego miesiąca od 
daty niniejszego ogłoszenia dowody swej kwelifikacji, 
wedie powyższych warauków, złożyli Seniorowi fami- 
lji Karnkowskich, W. Janowi Karnkowskiemu, miesz- 
kającemu w Karnkowie pod m. Lipnem w Gub: Plo- 
chiej, wraz zmetryką urodzenia kandydata podanego 
do stypendjam i świadectwem zwierzchnika szkoły, że 
uczęszcza do jednej ze szkół wyższych w kraja, lab żę 
ze względu na wiek i usposobienie przez examen udowo- 
dnione może być do niej przyjęty, które to dowody Se- 
nior familji wraz z swemi wnioskami przedstawi Kura- 
torowi do decyzji. — Rzeczy: Radca Stanu, Muchanow. 
Naczelnik Wydziało, Radca Kolle:, P/ewe. 


Zarząd Warszawskiego Ober-Poliomajstra, wezwał 
Teofila Laskowskiego, Czeladnika Krawieckiego, któ- 
ry mieszkając czasowo pod Nr 374, wyszedł z takowe- 
go niewiadomo gdzie, i zapewne zbiegł zagranicę; 
ażeby najdalej w ciągu Gciu tygodni od daty obecnego 
wezwania, zgłosił się do najbliższego Urzędu Policyjne- 
go i bytpość swoją zameldował, a to pod rygorem 
artykułu 340 i 341 Kodexu kar głównych i popra- 
wczych. 5 

Zarząd Warszawskiego Ober-Poliemajstra. Way- 
wa Józef» Janowskiego, mieszkańca wsi Lany w Pcie 
Miechowekim, bawiącego obecnie w Warszawie, ażeby 
w własnym interesie zgłosił się do Kaacelarji tegoż Za. 
rządu. 

Nsdesłany przez Konsułet Jenerałny Królewsko- 
Pruski, akt zejścia Izaaka Brombórg, Rupca z Włady- 
sławowa, Powia: Maryampolskiego, Gub: Auguśtow- 
skiej pochodzącego, a w d. 28 Sierpnia t. b. w Bêr- 
Binie, w wieka lat 28 zmarłego, przesłany został Pro- 
kuratorowi Brólewskiemu przy Tryb: Cyw: w Suwżł- 
kach, do odpowiedniego przepisem prawa posta- 
pienia. 


R zi | a. | AB 
List Apostolski o NIEPOKALANEM POCZĘCIU N. MARJE życie. Ten obchód miał miejsce w d. 9 b.m. w Koście- ' 


P. BOGA-RODZICY, jako Dogmacie Wiary, ogłoszony 
w Rzymie 8go Grudnia 1854 r., przez Osca Sgo PIUSA 
IX, znajduje się w przekładzie polskim, przez JW. Bi- 
skupa Fsjałkowskiego, Administratora Archi-Dyecezji 
Warszawskiej, aprobowanym, do nabycia w Drakarpi 
Ungra, przy ulicy Krak:-Przedm: Ne 361, w domu PP. 
Wizytek. Ktoby zaś z prowiucji chciał w większych 
partjach wieć sobie dostarczony ten ważny dokument 
Religijoy, może się zgłosić do tejże Drukarni listo- 
wnie. Cena exemplarza kop: T*/z. 

Jutro o godz: 107/z z rana, w Kościele XX. Kapu- 
cynów, odprawiać się będzie żałobna Msza, za duszę 
š. p. Alexandra Wiener, Urzędnika Komisji Rz: Sprawie- 
dliwości; ma którą, pozostała Wdowa wraz z Synem, 
zaprasza K rewnych, Przyjaciół i Znajomych. 

Doia 16 b. m., BÓG powołał do wieczności ś.p. He- 
lenę Swśderską, ukochane Dziecie, pociechę, irozkosz 
całej Rodziny, w 3ej wiośnie życie. W głębokim. pogra: 
żeni smutku Rodzice, zawiadamiają o takowej stracie, 
Krewnych i Przyjaciół. 

Wczoraj, liczoy orszak żałobby, składający się z po- 
zostałej Wdowy, Rodziny, oraz Zwierzchników, Współ- 
towarzyszów i Przyjaciół, ś. p. Karola Zdzienickiego, 

- Urzędnika ‘N. I. O., zgasłego w samym kwiecie wieku, 
bo w 25 roku życia swego, odprowadził zwłoki jego na 
smętorz Powązkowski. Krótką zaiste była tak służba 
Rządowa ś. p. Karola, jako i krótki zakres życia jego, 

"ajedpak, w przeciągu obu, zdołał sobie zasłużyć na 


~ miłość i szacunek wszystkich ludzi zsercem. W pier- - 


"wszej bowiem, odznaczając się pracą, gorliwością i 
zdolnościami, zjednał sobie względy wielu dostojnych 
Zwierzchoików swoich, a przywiązanie wszystkich bez 
wyjątka współtowarzyszów; drugie pacechowawszy prê- 

*wością charakteru i szlachetnym sposobem myślenia, 
przyciągnął do siebie każdego, kto tylko miał sposo- 
bność poznać nieco bliżej jego wzniosłe serce. Pięć 

* miesięcy temu, jak ten sam Kurjer, doniósł wieść ra- 
dosną Rodzinie i Przyjaciołom Karoła, o zawarciu przez 
niego związków małżeńskich, z Bronisławą Drożeńską, 
Córką zasłużonego Urzędnika Prokaratorji Królestwa; 
gdy dziś niespodzianie przychodzi nam kreślić to żało- 
boe wspomnienie, dla uczczenia pamięci, młodzieńca 
wiekiem, a dojrzałego człowieka usposobieniem i wszy- 
stkiemi przymiotami duszy. Najpiękniejszy też to jest 
wianek, jakkolwiek tchnieniem śmierci zwarzony, który 
w imieniu wszystkich współtowarzyszów, składamy zta- 
lem ne grobie jego, jako hołd niemy, a tak zasłużony 

- przez ś.p. Karola. Za zbliżeniem się do murów smęta- 
rza, współtowarzysze 6. p. Karola, ponieśli tramnę jego 
do grobu, a dorzacając po garstce piasku- na tę mogiłę, 
uczcili raz ostatni, pamięć zmarłego, serdecznem za du- 
szę jego westchnieniem. 

Almanach. de Gotha, na r. 1856, nadszedł do Xięgar- 
ni R. Friedlein, przy ulicy Senatorskiej. 

Dla uczczenia pamiątki imienin. ś. p. Elżbiety p, 
w dnia 19 b. m. obchodzonych, złożyłem w Redakcji 

_ Kurjera re. 1, dla Doma Przytułku Śgo WINCENTEGO 
á Paulo—K.P, 

Jest to wielka zaprawdę uroczystość, zbliżać się do Qł- 
tarza PAŃSKIEGO, po przeżyciu ćwierć wieku, w małżeń- 
skim związku, 2 prośbą o błogosławieństwo na dalsze 


"le Parafialnym Śgo KAROLA Boromeusza: 


arszawie. 
Ten sam Kapłan który przed 25 laty odbierał przysię* 
gę i błogosławił śluby małżeńskie, JW. JX. Mateusz 
Naruszewicz, Kanonik, Dziekan Warszawski, Assesor 
Duchowny w R. R. S. W. i D., Sędzia Pokoja, po od- 
odprawiepia Wotywy, powtórzył błogosławieństwo dla 
Jana Gołanowskiego, Aśsesora Kollegjaloego, Komisa- 
rza Ekonomicznego w K.R.P.i S„i Małżonki jego Pau- 
liny, a nadając większą dla nich uroczystość temu ob- | 
chodowi, dopełnił Chrztu Śgo z ceremonji, czworga ich 
dzieci. Wymowne słowa Kapłana przy jedoym i dru- | 
gim obrzędzie, zrobiły głębokie wrażenie na obecnych, » 
którzy szczerze za nim powtórzyli prośbę do BO- 
GA o zlewanie darów ua ten dom, i dopuszczenia 
większej liczby do udziała podobnego szczęścia domo- 


ego. 

Dla PP. Agronomów podajemy wiadomość, iż wbo- 
tanicznym ogrodzie w Cambridge, zrobiono osobliwszą 
próbę rozsadzania pszenicy. W Czerwcu r. Z. zasadzono 
kilka ziarn pszenicy; jedna z wyrosłych Z nich roślin 
zdawała się wypuszczać odnogi; wyrwano ją przeto 
w Sierpniu i rozdzielone na 18 części, z których każda | 
osobno wsadzoną została. Ponieważ zaś nowe te rośli- 
ny, zaowu odnogi po bokach wypuściły, przeto wyrwa- 
no je w końcu Września i rozdzielono sby je znowu za- 
sadzić: ztąd otrzymano 67 roślin, które przez zimę 
w roli zostały. W następującym Kwietniu rozdzielono 
te 67 roślin, i otrzymano 500 roślin, które wreszcie 
RAONO, .wyroźnie (dwadzieścia jeden tysięcy) kłosów, 
a to 21 kilogramów, czyli 42 funty ziaro wydały. Po- 
dług średoiej ilości ziarn w jednym kilogramie, możne 
przyjąć, że ta jedyna roślina kilkakrotnie rozdzielana, 
416,540 ziarn z jednego wydała. 

Jutro, Słońce wstępuje w znak Strzelca, i od jatra 
za miesiąc, wedłag obliczeń kalendarskich, przypada 
pierwszy dzień zimy. W tym jedoakże roku, zawitała 
ona do nas nieco wcześniej, albowiem dotąd, mieliśmy 
już i miewamy od 5 do 6 stopni mrozu. 

Wczoraj złożono w Redakcji Kurjera znalezioną 
szpilkę. Poszkodowany właściciel odebrać ją może za 
udowodnieniem. i 

Nakładem B. M. Wolfa wPeteriburgu, wyszła część 
2ga tomu II Alzoga, Historja Powszechna Kościoła, 
tłumaczenie X. Stan: Krasińskiego. Prenumerata na 
3 tomy, jest jeszcze rar. 4. Skład główny w xięgarni 
H. Natansona, przy ulicy Krakowskie-Przedmieście, 
Nr 442, na lem piętrze. ga” 

W Nowej Resursie przy ulicy Długiej, dany będzie 
w Sobotę doia 24go b. m., wieczór Z tańcami, o godzi- 
nie Bej zacząć się mający; na który, bilety wnijścia 
wydawane będą we Czwartek i Piątek od Gej do Sej 


godziny, w Sobote zaś od 5tej do Tej godziny wie- 


czorem. 

(A. n.) Przejeżdżając przez Gub: Augustowską, za- 
trzymałem się chwilowo przed oberżą w dobrach Wejlś” 
szki, należących do W. Wiktora Gawrońskiego, a 8po” 
strzegłszy massę kobiet wiejskich jednakowo porządnie 
ubranych, lecz w niezwykłym ich ubiorze, zapytałem 
Gospodarza zajazdu o znaczenie tego. Ten wraz zcałem 
gronem kobiet wiejskich oświadczył, iż Dziedziczka: 
miejscowa W. Józefa z Godlewskich Gawrońska, do‘ 


- tegoż, i dźwiękiem. Główne je 


— 1579 — 


wiedziawszy się iż w jej dobrach znajduje się wiele wy- 


'roboic wiejskich, które z braku funduszów niesą w sta- 


nie sprawić okrycia ciepłego» kazała przywołać, i wszy- 
stkie jednakowo własoym kosztem ubrać. Przy tej spa- 
sobności przedstawiały, i inne szłachetoe uczyoki sza- 
nownej Dziedziczki; jedoem słowem wyrażały najżyw- 
szą wdzięczność i przy w!ąznio dla swojej Pani, pro- 
sząc przy tej sposobności, abym podał im środek, ja- 
kim mogły by publicznie podziękować swojej Dzie- 
dziczce. Przyjąłem przeto ten obowiązek na siebie i wy- 
pełoiam go z całą serdecznością za pośrednictwem ni- 
niejszego písma, które gdy Ją dojdzie, miech go w tej 
chwili uważa za organ wdzięczności, oa którą tak spra- 
wiedliwie zdołała zasłużyć sobie— M- 

JW. Kontr-Admirał Głazenap, wyjechał do Niemiec; 
aJJWW. Bezak, Małżonka Jeverał-Adjutanta JEGO 
CESARSKIEJ MOŚCI, i Rojewska, Małżonka Jene- 
rał-Lejtnanta, przybyły z Moskwy. > 

JW Jenerał-Major Sewastjanow, Naczelnik Wojenny 
Gub: Augustowskiej, przybył z Suwałk. || 

Pisaliśmy już o składzie Opery Włoskiej w Peters- 
burgu tej zimy. Obecnie więc jako uzupełnienie, 
tej wiadomości, dodać jeszcze wioniśmy wzmiankę o 
jednej ze śpiewaczek wspomnionej opery, która pię- 
knym swym talentem zachwyca wszystkich znawców. 
Jest nią Prima Donna Lotti de la Santa. Oto co jeden 


g miłośników muzyki, pisze wswym liście do jednego 


z tutejszych swych przyjaciół: »Rzedko zaprawdę, aby 
świeży i w całym kwiecie tałentu będący głos, nawie- 
dzał obcą stolicę, a jednak w osobie tej prima donny, 
mamy tego przykład. Śpiewaczka ta, bez żadnej prze- 
sady, zachwyca potęgą swego tosu, obszerną skalą 
ża są: w Machbe 
w Robercie, w Lombardach i t. 
stawieniem budzi nowy w słachaczach zapał, nowy 
podziw 4 uwielbienie dla siebie. Świeżość, wibracja, 


i okrągłość tonów, 84 głównemi zaletami jej głosu, 


- 


który oprócz tego odznacza się jeszcze wyrobieniem, 
łekkością i metodą która nic do zarzacenia wiepozosta- 
wia. Ztemi wszystkiemi przymiotami pierwszego rzę- 
do śpiewaczki, łączy ona jeszcze talent dramatyczny, 


a postawa, deklamacja i w ogóle gra wzniosła, obok 


ujmującej powierzchowności, przyczynia się nie mało 
do podniesienia tej sławy Europejskiej, jaką ta piękna 
i młoda Artystka, koloselnym swem talentem, już sobie 

ł E : i 
a iT Petropella Małaszkiewicz, lat 24 licząca, 
w'słożbie pod Nr 4130, A one zostająca, tknięta 
apopłexją, nagle życie 7850 czyta. 

"Kus Eeng: : 28 pół-imperjały dają rs. 5 kop: 
65; za obligi Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs. 79 
kop:70, dają rs. 79 kop: 45 wartość kuponu kop:55*/o; 
za listy zastawne Igo Okresu oprócz kuponu, żądają 
rs. 15 kop: 277/2, dają rs. 15 kop: 25, wartość kuponu 


oprócz kuponu, żądają rs. 94 kop: 98, wartość kuponu 
kop: 52 /o- j ; 
Wczoraj W Teatrze Wielkim przywołani zostali: po 
Operze Marja de Rohan, Panna Ortolani, PP. Ciaffes 
i Butti po ś-kroć. r 
Patron przy Trybanale Cywiloym Gubernji War- 
szawekiej w Warszawie, Mexymiljan Gajewski, prze- 


ORRO 
d., a za każdem przed- 


niósł mieszkanie swoje i kancellarję na Nałowkś, pod 
Nr 2244, do doma P. Natansona. i 


—— ar x 


ARGLJA. Londyn, 15go Listop::— Pobyt Xcia Cam- 
bridge w Paryżu, nie potrwa dłużej nad doi dziesięć. 
— Wczoraj, Lord Joha Russell miał w Ereter-Halż 
pabliczny odczyt, o przeszkodach tamnjących moral- 
py postęp ludzkości; . onegdaj zaś P. Gladstone prze- 
mawiał także w stowarzyszeniu rzemieślniczem w Chê- 
ster, o wartości osad, jako środku dania zatrudnienia 
zbytecznej ludności kraju macierzystego. (N. P. Ztg). 


„AUSTRIA. Wiedeń, 16 Listop:. — Stan żdrowia Arcy- 
Xięcia Ferdynandc-Maca, polepsza się znacznie. — 
Wioobranie tak w Auatrji jak i w Węgrzech, okazało 
się pomyślne. W tym ostatnim kraju rówoież obfite by- 
ły zbiory tytapiu, na plantacje którego rząd szczególną 
z«raca uwagę. (Neue Pr: Ztg). 

FRaNCJA. Paryź, 15 Listo:. — Wszystkie gazety po- 
dają opis aroczystości zamknięcia wystawy, której głó- 
wniejsze szczegóły są następujące: Przednią „stronę 
gmachu wystawy ozdabiały herby Cesarskie i chorą- 
gwie wszystkich narodów. Mobierzec rozpostarty od 
wejścia do tropu, ustawionego, podobnie jak przy nro- 
czystości otwarcia, w głębi trauseptu, na estradzie o pię- 
cin stopniach, przykrytych kobiercem, Przy wej- 
ścia, Xiążę Napoleon, na czele Romissji wystawy przyj- 
mował śród odgłosu muzyki, Cesarza i Qesarzowę, a 


„.przeprowadziwszy ich do tronu, odczytał sprawozdanie 


o rezultacie wystawy, Da co Cesarz odpowiedział prze- 
mową. Następnie rozpoczęło się rozdawaoie krzyżów i 
wielkich medali honorowych.  Przyniesiono 31 chorą: 
gwi; na każdej z nich, otoczonej przez laureatów, był 
numer klassy nagród. Laureaoi kolejno zbliżali się do 
tronu, zatrzymywali się, a ci którzy nagrodzeni byli or- 
derami i wielkiemi medalami honorowemi, otrzymywa- 
li takowe z rąk Cesarza. O 10 minut na ścią po potu- 
dniu, Cesarz i Cesarzowa opuścili wystawę. — W ogóle 
rozdano za wystawę przemysłową: krzyżów 161, wiel- 
kich medalów honorowych 112, medalów honorowych 
252, a za wystawę sztuk pięknych: 40 krzyżow i 16 
wedalów honorowych. (Nene Pr: Zeit:). 

Xiążę Cambridge, zaajdował się wczoraj wraz z Ce- 
sarzem i Cesarzową na widowisku Opery.— Słychać 
iż P. Wiktor Hugo ma zamieszkać w Madrycie, gdyż 
wynajęto dla niego dom. (ln: Bel:). 

Grecia: Ateny, dnia 9g0 Listopada. — Cholera 
w Grecji Zachodniej zmoiejsza się.— Sprawa P. Knight 
została załatwioną między Posłem Amerykańskim artą- 
dem Greckśm z zadowoleniem stron obu. (Schl:.Ztg). 

NieMCY.— Pogłoska jakoby rząd Szwedzki skostra- 
ktował w Hamburgu pożyczkę 5 miljonów m.bko, 
pie sprawdza się. Pożyczka ta znegocjowaną została 
przez stowarzyszenie bypoteczne dóbr ziemskich pro- 
wincji Mdłar. — Rząd Xięztwa Lucemburgskiego 
udzielił Francuzkiemu stowarzyszeniu ustępstwo na bu- 
dowę kclei żelaznych z Lucemburga do granic: Bełgij- 
skiej, Pruskiej i Pranouzkiej. (N. Pr: Zeit:). 

Redakcje dzienników Niemieckich starają się wyje- 
dosć u Sejmu Związkowego zakaz przedruku, przez 
jnne dzienniki, depesz telegraficznych. — 15g0 bmw. 
rano przybył do Kieł Admirał Dundas z trzema okrę- 
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tami, a popołudniu Francuzki |Admirał Penaud, z dwo- 
ma okrętami liojowemi. (Schl: Ztg). 

Prussy. Berlin 18 Listop, — Wczoraj przybył do 
Berlina W. Xiążę Hesski, a dziś spodziewany jest 
Xiążę Brunświcki,— Poznańska dyrekcja policji. pro- 
jektowała Ministrowi handlu połączenie jarmarku na 
„wełnę Poznańskiego z Wrocławskim, ale projekt ten 
odrzucono. — Geny cukru podskoczyły tu znacznie. Po- 
mieważ plon tek trzciny cukrowej jak i buraków był 
dobry w r. b., przeto przypisują to podrożenie, koalicji 
fabrykantów cukru. (Schi: Zig). . 

Z Kolonji Igo b. m. donoszą, iż od dni kilku prze- 
"chodzą tamtędy koieją żelazną znaczne traosporta sztab 
srebrnych, (dziennie za 2 miljony fr. wartości). Sztaby 
te są przeznaczone do Paryża i zakupione zostały przez 
“Badk Francuzki w Amszterdamie. (Jou: de St: Pet:. 
© Ze WŚCHODU.— Flota sprzymierzonych ma zimować 
w Konstantynopolu i Malcie. — Do Smyrny parosta- 
tki Angielskie przywiozły Tgo b. m. 600 chorych. — 
Sgralierowie A/giersoy wracają z Krymu do Algieru. 
(Schl: Zeit:). 

"Sefer Basza, który poprzednio był przy boku Omera, 
przybył 22go z. m. do Konstantynopola, i zamierza 
wejść do słażby Francuzkiej. — Większa część kon- 
tyogensu Ang/o-Tureckiego, zebraną jest w Galata, 
gdzie tymczasowo zostanie jego sztab. W Bujukdere 
zostało tylko kilka szwadronów lekkiej jazdy. Posiłki 
` Angielskie przechodzą przez Konstantynopol nieustaa- 
"nie. — Magazyoy Szumi, Sylistrjć i Ruszczuku, z0- 
"stały obficie zaopatrzone w żywność. — Z Krymu do- 
noszą, iż poczyniono tam wszelkie przygotowania do 
` gimowania w Sewastopolu. Wojska kontyngensu An- 
glo:Tureckiego, zajmują fortyfikecje Jenikale, gdzie 
znajdują się Jenerałowie Vivian, Cunningham i Hol- 
mes, (Jour: de St: Pet:). 
“7 Rozwatrości. — W końcu b.m., masię odbyć w Karle- 
ruhe, w W. Xiętwie Badeńskiem, mę plantatorów 
tytania i wystawa tabak i tytaniów. — W Paryżu umarł 
w tych dniach, bogaty Hiszpań, Margrabia Casa Gra- 
wina, który Wdowie i Qsiorgu dzieciom, zostawia 100 
miljonów realó w majątku. — W rozmowie, jaka miała 
miejsce między Soypjonem, Wodzem Rzymskim, i Han- 
mibalem, Wodzem Kartagińskim, Scypjo żapytał Han- 
'nibala: »Rogo sądzi być pierwszym wodsem?” »4le- 
zandraW.” »Drugia?” »Pyrusa, Rróla Epiru.” sA 
trzecim?” »Mnie samego”, odrzekł Hannibal. nA gdy- 
*byś mnie zwyciężył”, zapytał zaowu Soypjo, »Poło- 
żyłbym się wa pierwszym miejsca”, odparł Han- 
nibal. Ten delikatoy zwrot, dający pierwszeństwo Scy- 
pjonowi przed inaemi, dowodzi, że Hannibal nie- 
tylko był zaakomitym wodzem, ale że i był wanio- 
stego umysłu. — Kiedy pewien cudzoziemiec oszukał 
Cesarzowę Hzymsżą w sprzedaży drogich kamieni, ta 
ażaliła się przed mężem, i żądała wymiaru kary. Mąż 
skazał wionego na pożercie przez dzikie zwierzęta. Ct- 
'8arzowa udała się na miejsce kary, i nadspodziewanie 
dostrzegła wypuszczonego. baranka przeciw wiaowajcy, 
a gdy ztego powodu czyniła wyrzuty mężowi, odpo- 
„ wiedział jej; :» Pani, „ukarałem go stosownie do prawa 
odwetu ; Oszukał cję, i on został oszukaay.” 


` 


. PRZYJECHALI do WARSZAWY. -+ 
Biesiekierski Wine: Oby: z Konecka nr 584; Biernawski Stani: 
Ob: z Kotrąb nr 601; Bieńkowski Adolf Oby: z szewa nr 
634; Brunet Hier: Sztabs-Rotm: z Biały or 636; Gołez Włodz: Ob: 
z Kolczewa or 634; Kruszewski Jan Ob: z Radomia nr: Krasu- 
ski Adam Ob: z Biornat or 2684; Popławski Stan: Oby: z Białego- 
stokn nr 500; X. Trętowski Andr: Pleban z Jadowanr 476; Ticho- 
mirow Rad: Roleg: z Radomia nr 634; Unierzycki Józ: Oby: z Wi- 
chrowa ur 584; Wysiekierski Bole; Oby: z Czarnogłowia nr 478, 
Wyjechali: Bajkowski Adam Oby: do Kalisza; Dzierżanowski 
Frano: Oby: do Osieka; Kurela Józ: Oby: do Głuchy; Niemierycz 
Wład: Ob: do Kątów; Wojao Wine: Ob: do Mężenina. 

Przyjechali koleją żelazną: Basch Wolf Maszynista z Berlina 
nr 603; Bertolino Paw: dym: Pułk: Wojsk CEsaRsko-Ros: z Rrako- 
wa or 603; Hoffman Wilhelmina Żona Rz: R.S. z Berlina nr 1252; 
Patars Edw: Dr Medy: z Wiednia nr 603. s 

Wyjechali koleją żelazną: Bieńkowski Adam, i Kisielowski 
Józ; Oby: do Krakowa; Łubieńska Konst: Hr. do Poznania, awe, 


DONIESIENIA. s 

W dniu onegdajszym na Powązkach, zgubiono ØEGAREH 
złoty z takimże łańcuszkiem i kluczykiem Bregetowskim, Łaska” 
wy Znalazca, raczy zwrócić dotutejszego Klasztoru XX. Reforma- 
tów, a otrzyma Rub: sr: 6 nagrody. 

Zaonegdaj, między godziną w pół do 8ej a tą z rana. Anto- 
ni Gajewski, Służący, z Piotrkowskiego, lat 19 liczący, pod 
lewem okiem dość duże zaamię mający, uciekł ze służby zdo- 
mu Nro 2914 na Solcu, ukradłszy 1 Bilet 50 rublowy i 1 pół- 
Imperjała, oraz Klucz od biórka i swój Paszport. Ktoby miał 
wiadomość o tymże, raczy dać znać do Zarządu JW. Ober- 
Policmajstra, lub pod powyższy Nr na Solcu, za nagrodą. 
O © 000 ) OO OO OGO, ) OOOO CO OO 00 © 


dzone Elblągskie; SZPROTW Duńskie; tadzież JABE -7 
BLA Tyrolskie, otrzymał handel Jana Błeszyńskiego junior,® 
w Gmachu Teatralaym pod filarami. sz 


5 FLONDRYW wędzone Gdańskie, WĘGORZE wę- 
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Hamburgski trzcinowy, w cząstkach, 
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stantego Thiel, przy ulicy Bielańskiej pod Nr 466.— 
Do tegoż handlu, nadeszły KASZWANW Włoskie 
(Maroni). + 

Pod Nr 1259e, przy ulicy Nowy-Świat, jest do wynajęcia 
PONIESZAMANWKE z meblami, w oficynie na dole, zło- 
Żone z Żeh Pokoi i Ruchni, z przegrodzonym Przedpokojem. — 
W tymże domu jest także do wynajęcia SWAJNIA | We- 
KOWNA w każdym czasie. z 

Z polecenia Naczelnika IIl Okręgu Korpusu Zandarmów JW. 
Jenerał-Lejtaauta i Kawalera Burmana 1go, zawiadamiam inte- 
reseutów, że daia 11/23 b. m. (w Piątek), sprzedawać się będą 
przez publiczaą licytację, 20 remontaych, i 5 pociągowych MO- 
NE, którym braknie miary wymagającej się do frontu.  Licy- 
tacja odbywać się będzie, na targach wyznaczonych na sprze- 
daż Kopi. Więcej postępującemu przy licytacji i opłacie zade- 
klarowanych pieniędzy, Konie bezzwłocznie będą wydane.— Do- 


*wódzea Warszawskiego Żandarmskiego Dywizjonu, Pułkownik, 


Rospopoff 1. 
Ktoby miał 3 POBOJE, Kucbnię, Piwnice i Drwalnię,. 
do wynajęcia zaraz, lub ed Nowego-Roku; raczy wiadomość 
stosowną zostawić na $ewerynowie,. u-P.-Wicherta, 
akata AAA AS): ud ło a aa 


HANT 9 R l 
KORRESPONDENCJI, PROŚB I STRĘCZEŃ, 
przy ulicy Bednarskiej pod Nr 2680, w Hotelu Podlaskim. 
Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania 'para KLACZY, 
młód ych, zdrowych; rosłych, rasowych, dobrze w żaprzęgu iu- 
jeżdżonych. Wiadomość w powyższym Kaatorze— S.8. 


Dziś rano zimna stopni 5. Wczoraj w południe zioa stopni 4. 
Dziś rano wysokość wady ma Viźle stop 2, cali 3. f 
TEATR WIELKI. Jutro, fszy i 2gi akt Opery Łucja z fa- 


mermooru. Dwaj Złodzieje. : tut F 
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